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zmniejszają się przesírzenie 


Po zjeździe PUS w Wurszawie 


Jeszcze przed tą straszliwą próbą. przed 
tym gigantycznym bojem, który rozpalił się 
we wrześniu 1939 roku na granicy polsko - 
niemieckiej, aby objąć później całe konty- 
пепіу i egzotyczne wyspy Pacyfiku — stało 
е rzeczą zrozumiałą, że będzie to walka 


maszyn, motorów, samolotów i czołgów. 

Nie darmo taki nacisk na rozwój motory- 
zacji położyły państwa, "gotujące się do 
с 


zbójeckiego skoku. A my?! My... liczyliśmy 
na nasze „bezdroża“, na brak dogodnych 
połączeń, na błota... Istotnie, dawały się u 
паь słyszeć autorytatywne (pożal się Boże!) 
głosy, które uspokajały zaniepokojoną opi- 
nię zapewnieniem o jakiejś „głębszej” my- 
éli, usprawiedliwiającej nasze zacofanie па! 
polu motoryzacji. 


Jeśli idzie o liczbę samochodów  ustępo- 
waliśmy krajom zachodnim, z którymi 
chętnie porównujemy nasze osiągnięcia. 


Mogliśmy conajmniej rywalizować z mniej- 
szymi od nas państwami południowo-wscho* 
dnimi. 

A przecież mieliśmy piękne, niezapomnia- 
ne sukcesy lotnicze; rozwijało się u nas szy” 


bownictwo, stanowiące dobrą propagandę 
lotnictwa. Wygrywaliśmy kilkakrotnie. mię- 


dzynarodowe zawody balońowe. 

Ale w krytycznej chwili skazani, zostaliś- 
my na tragiczną defensywę, nie mogąc mie- 
rzyć się z 10-krotnie przeważającym wro- 
giem. Tak było podczas kampanii wrześnio- 
wej, która pokazała, że nowoczesną wojnę 
wygrywają samoloty i czołgi, a nie dywizje 
kawaleryjskie. 

Okazało się też, że przy akcji maszyn (sa- 
moloty, czołgi, samochody) przestrzeń dziw 
nie kurczy się i zcieśnia, Doświadczenia te 
zrewolucjonizowały pojęcie odległości; 
czemże jest dystans dwustu czy trzystu kilo- 
metrów? — То pół godziny lotu najcięższe” 
go bombowca! * 

Do-bolączek naszego życia powojennego 
należy — podobnie jak w innych krajach 
Europy zalicza się sprawę transportu i mo- 
żliwości komunikacyjnych. Podczas gdy w 
dziedzinie kolejnictwa mieliśmy dawniej ре 
wne osiągnięcia (jak np. przykładowa punk 
tualność jazdy, co zawdzięczaliśmy obywa: 
telskiemu duchowi naszych kolejarzy) — W 
sprawach motoryzacji nie mamy do czego 
„nawiązywać”, chyba tu i owdzie do lokal- 
nych — niespełnionych projektów. 

Nie dziwnego, że kierownicy PUS (Pań- 
stwowy Urząd Samochodowy) uginają się 
pod ciężarem potrzeb, planów i... pretensyj, 
jakie wywołuje stan naszego autómobiliz- 
mu. Nie znaczy to, żeby sprawa wyglądała 


beznadziejnie. Przeciwnie! Zwolna organi 
zujemy się, ufządzamy warsztaty reperacyj- 
ne, rejestrujemy pojazdy mechaniczne į dą- 
żymy naprzód. 

Właśnie niedawno odbył się w Warsza- 
wie zjazd automobilistów z całej Polski, 
zwołany przez PUS. Dowodem zajnteresówa- 
nia tymi sprawami wśród czynników oficjal- 
nych była obecność premiera Osóbki - Mo- 
rawskiego na zjeździe, który oświadczył, że 
rząd „dąży do rejestracji wszystkich samo" 
chodów, bez względu na to, w jakich rę- 
kach się znajdują, byle pracowały dla do- 
bra kraju”. 

Dotychczas zarejestrowano 17.630 samo- 
chodów. Jednakowoż wedle przewidywań 
przedstawiciela PUS liczba ta do połowy 
przyszłego roku wyniesie 60 tysięcy samo- 


Kongresu Związków Zawodów 
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|w walee o postęp w naszej motoryzacji. Bo 


chodów. Na tę cyfrę złożą się m. in. 22 ty-| 
siące maszyn, obiecanych przez UNRRA. Wy| 
datna pomoc uzyskał PUS od rządu sowief- | 
kiego w postacj 900 obrabiarek dla urucho- 


mienia warsztatów samochodowych, 


Ponadto PUS zgłosił zapotrzebowanie do| 
UNRRA na sumę 30 milionów zł, mają- 
cych pokryć wydatki na opony, dętki i czę- 
ści zamienne. 

Jeśli gdzie potrzebna jest pewna cierpli- 
wość i wyrozumiałość — to chyba właśnie 


tutaj niewystarczy dobra wola i rozumne 

projekty, ani najsłuszniejszy okólnik. 
Rozwój automobilizmu nie da się pomy” 

śleć bez odpowiedniego zaopatrzenia war- 


sztatów, jak również — „nasycenia“ rynku | 
; J y I 


Międzynarodowy Kongres Związków Za-| W toku jednak dalszej dyskueji wyjaśni: 
wodowych, który przez dwa tygodnie o- ło się, że stanowisko to nie da się obro- 


bradował w Paryżu, dnia 8 bm. zakończył nić wobec zadań, jakie na świat 
solidarności | wkłada nowa, powojenna 
zrzeszonego świata pracy, jakim jest po-| Rzeczywistość ta — oświadczył 


swe prace aktem wysokiej 


pracy 
rzeczywietość. 
delegat 


wołanie do życia Federacji Związków Za-| związków amerykańskich Hillman — wy- 


wodowych. 

Już w pierwszym dniu obrad Kongresu 
na czoło zagadnień wysunęła się sprawa 
utworzenia Federacji, której zadania 
streszcza przejrzyście wstęp do statutu tej 
organizacji. Mówi on, że nowa organiza- 
cja nie powinna ograniczać swej działal- 
ności do podniesienia stopy życiowej pra- 
cujących, zadaniem jej jest również wy- 
korzenienie faszyzmu i ugruntowanie po- 
koju na świecie. Przewodniczący Kongre- 
su, Leon Jouhaux podniósł zaś w swolm 
inauguracyjnym przemówieniu, że Federa- 
cja będzie się domagała, aby jej przedsta- 
wiciele brali udział w pracach organizacji 
Narodów Zjednoczonych. Dobitniej jeczcze 
podkreślił to przewodniczący delegacji 
ZSRR Kużnieców, oświadczając, że „Związ 
ki zawodowe muszą brać udział we wszys! 
kich organizacjach Narodów Zjednoczo* 
nych", 

Wprawdzie na samym początku obrad 
ujawniły się pewne różnice zdań со 47 
roli przyszłej Federacji. Przedslawicie: 
związków brytyjskich, Walter Citrine, wy- 
raził bowiem opinię, że nowa organizacja 
powinna się trzymać z dala od polityki. 


maga udziału międzynarodowego ruchu та- 
wodowego w sprawach polityki między- 
narodowej. W tym samym duchu przema- 
wiali wszyscy inni delegaci, a w ich licz- 
bie i delegaci polskch związków ob. ob. 
Rusinek i Witaszewski, 

Podczas kilkudniowych debat poruszo- 
no również szereg zagadnień, które nie- 
wątpliwie będą włączone do programu naj- 
bliższych rozważań i działalności Federa- 
cji, Do nich należą przedewszystkim: czu- 
wanie nad moralnym rozbrojeniem Nie- 
miec, kontrolowanie działalności truetów 
migdz zim 


e 


lzynarodowych, walka z faszystows! 
regimem w Hiszpanii i zwalczanie przecą- 
dów rasowych. 

Po ośmiu dniach narad komisyjnych i 
po dyskusjach plenum stało się jasne dla 
wszystkich członków Kongresu, że świat 
pracy musi wziąć solidarny i aktywny u- 
dział w rozstrzyganiu zagadnień, jakie sta- 
пеју przed ludzkością po drugiej wojnie 
światowej, I wtedy to, dnia 3 b.m., jedno- 
głośnie uchwalono statut Federacji Związ- 
ków Zawodowych. W ten eposób świat pra 
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уга 


wa 


cy zdecydował wejść na arenę polityki 
międzynarodowej, nie ograniczając віє, 


Stanisław Barycz 


ozmowy ze 


(Kronika tygodniowa). 
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Czytałem niedawno w prasie codziennej 
wywiad z miaradajnymi czynnikami rzą- 
'dowymi o planach przebudowy administra 
cyjnej Rzplitej, zgodnie z pówojennym u- 
kładem stosunków w ramach nowych gra- 
nic państwowych na Wschodzie i na Za- 
chodzie. Liczba województw ma ulec po- 
większeniu; podział niektórych obecnych 
województw uznano za wskazany; stolica 


(jak 1 Łódź), ma być otoczone nowymi 
wojewódzkimi ośrodkami, liczącymi się 2| 
celowością tworzenia odpowiednio zróżni- 
czkowanych urzędów w miastach prowin- 
cionalnych i takich zespołów powiatowych 
w ramach jednego województwa, by uezy-| 
nić w pełni zadość nowym potrzebom pań 
stwa Polsklego pod względem administra- 
cyjnym, gospodarczym, komunikacyjnym 
I ogólno - politycznym. Uderzyło mnie w 
tym wywiadzie równomierne traktowanie 
zagadnień organizacyjno - administracyj- 
nych zarówno na Wschodzie jak і na Za- 
chodzie państwa polskiego. Waga dla pań- 
wa zagospodarowania 1 należytego zor-| 
ia ziem zachodnich jest tak wiel 
ta, że często na nich ześrodkowujemy nle- 
całą uwagę, jakby po nowym u- 
łłowaniu naszej stałej, przyjaznej i 
eczonej granicy wschodniej — niej 
istniały tuż palące zagadnienia obecnych, 
| nowych wołewództw wschodnich, woje-| 
i siedleckiego, suwalskiego, nowej | 


ublina, a nawet i Zamościa i td. | 
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Tymczasem nowa rzeczywistość polska| 


|żliwie bez szwanku, poprzez nasze pośra- 
| nicze Bugu 


| na. Wymaga planu dobrze орту 
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samym sobą 


ników kierowni= 


wymaga zarówno od czyn 
czych, jak 1 od szerokich kół opinii pu-| 
blicznej, zgoła innego ustosunkowania się 
do tych obszarów, już rdzennie polskich, | 
które otaczają serce Polski — Warszawę 
od wschodu. Zagadnienie repatriacji ро-! 
winno objąć swą treścią zarówno wschód, 
jak I zachód polski, powinne — zgodnie z, 
uldadem granicznym polsko - radzićckim | 
— cały kapitał polskości kulturalnej daw-| 
nych ziem kresowych przeprowadzić, mo- 


i Sanu — na nową polską stro- 


nę. 
Jak to uczynić? 
Nie jest to rzecz ani łatwa, ani dogod-| 
śsianego 1 
energii w jego przeprowadzeniu, Wymasa | 
również od ludności podlasko - małopol-| 
skiej zrozumienia, że część nie polska tej | 
ludności w określonej możliwie najwięk- | 
szej liczbie opuści granice państwa pol-| 
skiego i połączy się w ramach Związku | 
Radzieckiego ze swymi jetlnonarodowyrni | 
raćmi, ukratńcami, białorusinami i litwi-| 
nami. W Polsce zostaną zatem, przynaj-| 
mniej powinni zostać, sami Polacy, zarów- | 
no na Zachodzie, jak i na Wschodzie pań- 
stwa. 

Program repolonizacji ziem zachodnich | 
jest Jasny. Chodzi o przywrócenie tym cen-| 
nym  pra-polskim obszarom Ich dawnej/ 
polskiej kultury, duszonej setkami lat przez; 
ciemiężcę niemieckiego. | 

А ziemie wschodnie? 
ważne zadanie, wchłonięcia w. 


Małą one nie mniej 
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| wersyłetów Stefana Batorego i Jana Ќат1-, 


| zarówno warstw szerszych, 


szych braci zza Bugu I Sanu, osiedlenia ich 
na obszarach po polskiej stronie rzek gra- 
nicznych 1 uczynienia z dawnych i nowych, 
rojewódzkich na wschodzie, z Bla- 
ku i Siedlec, z Lublina i Rrzeszo- 
stępców 1 odbiorców tych skar 
а i kultury polskiej, które w tra-| 
instytucjach przechowały Ośrod- 
ki polskie na Litwie, Białorusi i Ukrałnie. 
Obecnie zarówno ludzie, jak 1 to, co ига: 
lo się z instytucyj polskich w mate- 
rlałach, archiwach i pamiątkach, powinno 
powrócić na nowy wschód polski i zna- 
leżć, zwłaszcza w Lublinie, swą regionalną | 
stolicę. Odbudowanie połączonych Unl- 


egosł 
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mierza w Lublinie nie powinno nastręczać 
szczególnych trudności, choć już піскібге| 


n 


2, ił naukowych wileńskich t| 
lw kierowały swe kroki w innym] 
kierunku. Gdy chodzi o Lwów, to istnieje 


względzie tradycja sprzed wojny. | 
profesorów lwowskich wykłada w 
Lublinie periodycznie, a nawet stale. Dziś 


należy — z wielu względów — do tej pię- 
knej tradycii powrócić I uczynić z Lubli- 
па spadkoblercę w tym względzie i Wilna 
t Lwowa. Białystok powinien ublegać się 
natomiast o wyższą szkołę włókienniczą, 
'szów o takaż rolnicza. Miasta akade- 
mickie nie powinny się stać, jak się obec- 


nie na fo zanosi, wyłącznym przywilejem 
ośrodka | zachodu Polski. Jeśli nie ma jc- 
szcze odpowiednich ambicyj I tendencyj nai 
miejscu, na nieco ро maco*e*sśmu trakto- | 
to należy ta! 


wanym nowym wschodzie, 


ambicje budzić | stwarzać dla nich możźli-| т 


wie najdokładniejsze warunki. Repatriacja `' 


tak i Inteligen-| 
właściwie dopiero sle rozpoczęła. fest 


cti 


krajowego potrzebną ilością maszyn. ' Nie 
nie pomoże improwizacja, gdzie trzeba sa- 
mochodów i ludzi. zdających sobie sprawę 
z doniosłości zadania, 


Na tym polu miał PUS początkowo o- 
gromne trudności, wynikające z powojenne” 
go rozprzężenia obowiązkowoścj i z chęci 
łatwego, szybkiego zarobku. Niektóre incy- 
denty odbijały się nawet echem w prasie. w 
której była mowa o „gangsterach szos“, ko- 
rzystających z ciężkiej sytuacji komunika- 
cyjnej dla wygrania swych osobistych atu- 
tów. 

PUS zatrudnia obecnie 10 tysięcy osób. 
Zorganizował on 3 szkoły kierowców samo- 
chodowych, w których szkoli się 1,300 przy- 
szłych szoferów. / 

Jak z tego wynika — nie zakładamy bez- 
wolnie rąk, ani nie odkładamy motoryzacji 
do jakichś wyśnionych „lepszych czasów”. 
tylko bierzemy się za bary z przeciwnościa” 
mi. Robimy, со się da, byle wypchnąć z za- 
wlnionego przez nas i niezawinionego (woj- 
na!) marazmu nasz automobilizm. 


RI 
Ф .2 

т 7 

б 
jak dotychczas, do kierownictwa ruchem 
zawodowym. Jest to decyzja tak doniosła 
że nie wahamy się nazwać ją epokową. 

Po tej historycznej decyzji Kongres 
przystąpił do końcowych prac organiza- 
cyjnych, Na ostatnim posiedzeniu, przed 
zamknięciem Kongresu, ogłoszono, że Fe 
deracja będzie obejmowała 187 delegatów 
i 65 współpracowników. Do Komitetu Wy- 
konawczego Federacji wchodzą przedsta- 


pa 
tu 


wiciele: ZSRR, Wielkiej Brytanii, Francji, 


r] 


Polski, Holandii, Norwegii, Włoch, Jugo- 
nów -Zjednoczonych, Kanady, 
ich, oraz Meksyku i Kuby 
Ameryki Łacińskiej. 


sławii, 


Na prezesa Federacji powołano prize- 
wodnczącego delegacji brytyjskiej Wal 
tera Citrinea, a na generalnego sekreta- 


rza Louis ЅаЩам'а, wypróbowanego przy 
jaciela Polski. Siedzibą Komitetu Wyko- 
nawczego będzie Paryż. 

Jeżeli zastanowimy się nad przebiegiem 
Kongresu i jego wynikami, jeżeli weźmie- 
my pod uwagę natychmiastowe  przystą- 
pienie mowej międzynarodówki do prac 
organizacyjnych, dojść musimy do wnio- 
sku, że Federacja nie ma zamiaru zwlekać 
wzięciem udziału w organizowaniu po- 
i życia gospodarczego Świata. Wn 

w można, że mema zamiaru 
ygnować z udziału we wszystkich przy 
szłych konferencjach międzynarodowych, 
oddziaływując na losy narodów i państw. 


Ге" 


powiednie obszary. Instytucje odnośne, w 
szczególności PUR, dopiero się specjalizu- 
ją, nabierają stopniowo doświadczenia, u- 
czą się pokonywać piętrzące się trudności. 
Stwarzają — w ścisłym porozumieniu z kie 
rowniczymi czynnikami administracyjnymi 
— plan ogólny zasiedlenia 1 rozsiedienia 


polskiej ludności, na najwłaściwszych dla 
danych grup repatriantów obszarach. Ww 


pianie tym zachód i wschód winien być 
traktowany z równą troskiiwością. I tu i 
tam istniefe równie droga sercu polskie- 
mu — ziemia ojczysta. 

Rzucam okiem na nową mapę miast 
wschodu Polski. Na północy — Białystok 
a w sąsiedztwie Łomża 1 Suwałki, na po- 
łudniu — Rzeszów a w sąsiedztwie Tar- 
nów i Przemyśl, w pasie pośrednim, w bli- 
skim otoczeniu Chełma i Zamościa — Lu- 
blin, stolica regionalna polskiego wschodu. 

Dlaczego Lublin, właśnie Lublin uważać 
neleży za taką nową stolicę? Wszystko 
pzemawlia za tym. Historyczny gród try- 
bunalski, Miejsce umacniania się Unii da- 
wnej i nowej. Dwukrotne promieniowanie 
w stułeciu bieżącym polskiej myśli demo- 
bratycznej w liatach 1918 1 1044. 

Rok 1944. Lublin staje się stolicą {утса 
sową odrodzonego w nowej demokratycz- 
nej postaci państwa polskiego. 

Z Lubllna przenosi się Rząd Tymczaso- 
wy Rzplitej do męczeńskiej, lecz wieszcie 
wolnej w 1945 roku Warszawy. Ро 215 
dzie” obowiązuje szereg ustaw 1 Jekretów, 
uchwalonych „jeszcze w Lublinie , Ma 
więc Lublin od setek lat swe swoiste przo- 
dułące miejsce w historii Polski I powi- 

en je zachować również w przyszłości, 
ako wroła polskie w stosunkach naszych 

awiazanym sojuszem, przyjaznym 1 po- 
-ojowym sąsiadem — Związkiem Radziec- 


ystkich na-| w toku skierowywanie fal ludzkich na od-| kim. 
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Min. Siańczyk iv-mim. Mamie! w Łodzi 


Konierencja w sprawie rozdziułu towarów UNRRA 


W dniu 10 b. m. w Urzędzie woje-|łu odzieży. Oto w Łodzi znajdują się wiel- 
wódzkim w Łodzi odbyła się konferen-|kie magazyny tych artykułów. Nie są one 
cja przedstawicieli partyj politycznych, | jednak' przeznaczone dla ludności Łodzi 
związków zawodowych i nistytucyj społe- |specjalnie, lecz dla całego kraju. Stąd po- 
cznych, na której Minister Pracy i|mieszanie pojęć, Pozatym na wielkie tru- 
Opieki Społecznej Jan Stańczyk oraz w.-|dności napotyka się w dziedzinie wyła- 
minister Feliks Mantel omawiali spra-|dunku. Robotnicy przydzieleni Мо wyła* 
wy, związane z rozdziałem artykułów do-|dowywania wagonów z towarami UNRRA 
starczonych przez UNRRA dla ludności| nie chcieli pracować, pomimo zastosowa 
polskiej, nia najwyższych stawek, t. zn, około 120 

W prasie ostatnimi czasy pojawiły. się złotych dziennie. Sił pomocniczych z po- 
rewelacyjne szczegóły, dotyczące wadliwe- | śród ludności niemieckiej nie można było 
go funkcjonowania aparatu rozdzielczego. otrżymać, gdyż zamiast zażądanych 120 ro 
W związku z tym w-minister Mantel| botników przysłano około 20 niezdolnych 
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rozdzielone wśród ludności Polski, Dary te 
— przeważnie używana odzież i obuwie — 
znajdują się w dyspozycji Ministerstwa 
Pracy i Opieki Społecznej, Zmagazynowa-| "3 : i | r 
ne są w odpowiednio nadających się do dzisiaj, gdy człek siedzi sobie w gór 
tego magazynach w Łodzi, Krakowie, Ka-|*rzy na czuby świerl 
towicach i Poznaniu. Wymienione artyku-|- dni dawno minione, ciężkie, krwawe, zle- 
ły przeznaczone są dla rozdziału pomiędzy |wane i łzą i krwią polskiego górala od Żyw- 
niezdolnych do pracy oraz specjalnie po |са i Wisły w czasie twardej okupacji hitle- 
szkodowanych, znajdujących się pod opie- rowskiej, kiedy to barbaria germańska pę- 
ką Ministerstwa Pracy i Opieki Społecznej |dziła precz na poniewierkę i zmarnowanie od 
Między innymi — jako specjalnie podle-|wieków na tych skałach niewdzięcznych osia- 
gających opiece — min. Mantel wy*jdłych górali polskich. 

mienił ludność powiatu stopnickiego, gdzie 
naskutek zniszczeń wojennych około 8.001 
ludności mieszka z ziemiankach, utraciw- 
szy przytem cały majątek osobisty, Tym 
ludziom w pierwszym rzędzie należy się 


(Korespondencja własna „Tygodnika”) 
WISŁA-GŁĘB 
wne, odległe echo, przypominają się 


у 
h, pa- 


CE, we wrześniu. 


Jak da 


ach, 


Żywiecczyzna, Cieszyńskie, i 
na wschód — wszedzie 
herrenvolk. Nikt 
nie wierzył, 
i wytrwać. 


dalej — hen 
miał się panoszyć 
w górach w to panos 
chciał ostać na miejscu 
się złudami, wchłania- 


zenie 


każ 


dy 


zaopatrzenie na zimę z darów UNRRA. |no każdy głos poci ski w eterze za- 
i - іа} aate ip J- Р “О к - "=? эх N 
Min, Mantel» omawiał następnie Za-|vówno z zachodu jak i ze wschodu. Mówiono 


rzuty, dotyczące zbyt powolnego rozdzia” 


sobie w jesieni; trzeba czekać do wiosny, pe- 
pa we NASI już tu będa. Na wiosnę znowu mó- 


2 wiono: słoneczko wyżej, Sikorski bliżej, 
Studium Przychodziło lato i znowu się pocieszano: jak 
z Р к ZĘ zakwitną zimioki, będą u nos Poloki. 
dziennikursko = pukiicystyczne 
(h) Przy organizującej się Akademii Słu- 


Długo, jakże długo— te proroctwa się nie 
żby Publicznej w Łodzi powstaje jednoro- 


spełniały! A naród góralski trwał jednak 
na miejscu, walczył z uporem, bronił się za- 
czne Studium dziennikarsko - publicysty- 
czne, 


jadle i trzymał się tej biedy swojej kamien- 
nej wszelką тоса. 


„Herrenvolk“ obrażał sobie, że 


przecież 


Studium ma za zadanie przygotowanie|_.*,.. :_» ins Kozy A 
s Ia : 2 zk _|nigdzie indziej, nie w Qieszy? 
kadr młodych dziennikarzy, oraz  pogłę zie miał Айаз, ТЕ OWA 
у s E ЕМ кы s C PE Al паг Z 2 narądawiające at 
bienie wiedzy fachowej i naświetlenie naj- Mos Timi bi ża Sa RAS ас Е" 
ważniejszych zagadnień chwili оһеспеј| 986. уг, па to, Ze ogromna чле 


А р , А Polaków tutaj, to ewangelicy. więc niejako 

dla osób już pracujących w dziennikar- оты анд р ан Pk = 
Я 2 U ү e ACOT 117 SWOLMNY rac Y 0‹ yra- 
stwie i publicystyce, i о 8 


kowa czy Warszawy. Omylił się jednak. Gó- 
ral cieszyński bowiem wykazał taki hart, ta- 
storię prasy, organizację redakcji dzienni- |kije przywiązanie do mowy swojej polskiej 
ka i administrację dziennika, wiadomości |j do tej niewdzięcznej kamienistej gleby, i do 
z techniki drukarskiej, prawo prasowe, za*|tych lasów świerkowych a сийп że nie 
dania referentów prasowych i inne przed- istniała siła, która zdolną byłaby rzucić go 
mioty ogólne i specjalne, w ramiona germańskie, 


А 


87056. 


TSZ 


Bogaty program studiów obejmuje hi- 


rch, 


т 
z 


Dobór wykładowców, rekrutujących się| Pędzono naszych górali precz ziemi øj- 
zarówno z pośród znakomitych teoretyków |ców, wieszano ich na rynkach miast, wywo- 
jak i wybitnych praktyków  dziennikar-|żono do mordowni „lagrowych“, 


stwa, daje gwarancje, że Studium odda|wtłączano w nienawistne mundury 


przemoca 


niemiec- 


rzeczywiste usługi słuchaczom i społeczeń-|kie — ale nic to nie pomagało, górale się піе|'° 


stwu. 

Zapisy przyjmuje Sekretariat Studium w 
Łodzi, przy u!. Radwańskiej 4, ШАШ) 
w godzinach od 14 — 17-еј, 


ugięli, 

Wiele — wiele gospodarstw góralskich 
opustoszało w owym czasie. Zabrano ladzi, 
zabrano krowy i owce, wyłapano kurki 


Edward Wróblewski 


Brzyj 


cie 


г? 


nad miastem, Geńka wstała. Głowę miała о-| 181 się, jak bezwiadny łachman, огу zaszły 
ciężałą i zamroczoną, jak po mocnym uderze- | mu biełmem i vzuł jak leci w ciemna bezden- 


atl 


niu, a w uszach jej, dzwoniły wszystkie dzwo- | ną przepaść. Ocknął się kiedy już nikogo nie 
ny. Oczy przecierała nerwowymi ruchami, bo- | było. Geńka klęczała przy nim na podłodze i 
wiem zdawało się jej, że to wszystko, cała mi- | zsiniałymi wargami obłędnie szeptała : 

niona noc i ta potworna rzeczywistość to był | — Władku!.. Władeczku!.. Otwórz oczy 
koszmarny sen. Nie zostawiaj mnie samej, 

W pokoju zegar ciehym tykaniem odmierzał W tym momencie widocznie nastąpił silny 
czas. Władek we śnie ciężko oddychał i ręka- | wstrząs, który przechylił szalę choroby. 
mi suwał po kołdrze jąkby czegoś szukał. By- To było okropne. i 
ło widocznym, że w jego chorobie coś się prze-| Za trzy dni obiecali przyjść powtórnie. 
łamało i następuje moment przesilenia. W|  Niedoczekanie ich. Resztkami sił zbierze się 
ciężkim powietrzu unosił się mdły zapach 1е-| і ucieknie. Ale dokąq?.. І jak? 


52 


t 


karstw. pehłowiekiem? - 
Tego momentu nigdy w życiu nie zapomni. Cichutko zbliżyła się do łóżka... Śpi... To 

Ostatkiem sił zwlókł się z łóżka, a z ust spie-| qobrze. 

czonych gorączką wyharczał zaciekłe słowa 

protestu: rząła na korytarz. 


wymarło. Tylko wiatr huczy 
parterze trzaskają niezamknię 
Zeszła szybko po schodach, wy 


i pobiegła ną Dapik 


— Jestem ciężko chory!.. Nie macie prawa | 
mnie wysiedlać!., Zabijcie, a ja nie pójdę!.. 
Spod stalowego hełmu, czarne zbrodi 
ślepia, wpiły się nienawistn w 
twarz Władka, a dwie potężne łapy brutalnym 


раї 


iegu ро 


ków i szczyty granitów | 


Z chorym | 


działanie w akcji rozdawnictwa, jak rów- 
nież o informowanie o brakach i uchybie- 
niach w akcji rozdzielczej, Obaj obie- 
cali również interwencję w  spra- 
wie — omawianych przez nas — niedo- 
magań i nadużyć w rozdziałe innych arty 
kułów, podlegających kompetencji Mini- 
aterstwa Aprowizacji i Handlu oraz Mini- 
sterstwa Rolnictwa. 


i 
1 


ғ 

W dyskusji w-prezydent Ajnenkiel i ob. 
ob. Wachowicz, Andrzejak craz Minor 
wskażywali na fakty nadużyć i zaniedbań 
w rozdziale artykułów UNRRA, Dane te eta 
ną się niewątpliwie podwaliną racjonalne 
go zorganizowania rozprowadzenia nad- 
syłanych z zagranicy artykułów między 
potrzebujących z pośród ludności Polski 


Р я 


Га: 


еба i bogactwo fór... 


dza 


obejście opustoszało. Zwiedzam właśnie takie 
opuszczone domki. Pustka z nich w smę- 
jakiś przedziwny chwyta zą serce, 

| Biedna jest nia góralska w Baskidzie 
zachodnim, ale jakież bogactwo sere, sumień 
i dusz ludzkich, tak szczerze, tak prawdziwie 
| polskich! 


+ 
z 


е, 


śle 
tex 


Obraz jednak nie byłby pełnym, gdybyśmy 
nie powiedzieli nie i b drugiej stronie medalu 
|— o „volksdeutzchach'. Byli oni i tutaj. Po- 
szli po linii najmniejszego oporu, często je- 
dni nawet bez nacisku, inni dopiero pod bar- 
dzo wielką presją — ale poszli. Jedni dla ra- 
jtowania siebie i rodzin przed zatracenietn, 
iem ich dla przy Polski, inni 
ldla łatwego życia, dla końskiego „warsztu”, 
| i lep lub ‘gorszego „ein- 
żnie tu bywało. Nie było tu jednak, 


uchronie 
| 


|pomarańczy 


R 


zego 


topfu'*. 


a eptowskiego, nie było narodowości 
„Goralen*. Mieli ludzie „trójki“ lub „czwót- 
ki“, ale nadal czuli sią Polakami, Numeracja 
nie przeszkadzała im bynajmniej czuć się ni- 
mi. Świńtuchów narodowościowych na więk- 


w 


Itaki, to przeważnie nie pochodził stąd, ale 
drugiej strony gór, od naszych pobratym- 
ców Czechów. Byli także i „dwójkarze”, gar- 
za hitleryzmem, jak to zwyczajnie 
‚ daleko głośniej i donośniej od praw- 
iwych Niemców i hitlerowców. Dzisiaj po- 
stal oni przeważnie w Ustroniu i okniey. 
Trzymają się pazurami kamienistej gleby 


m 
7 


dlujacy 


ne 


1 1 za nie nie chea opuścić tych tere- 
Ułopotów z nimi jest wiele, bo gdy je- 


nów. 
den np. urzad (PUR, Urzad Ziemski) powia- 
da, że to szkopy i należy “h usunąć, inny 


znówu powiada: wara, to sa Polacy. Kłótnie 


i swary na tym tle trwają już od dawna 
i narazie zakończyły się tak, że... jeden trząd 
wsadził do kryminału kierownika PUR 
i Urzedu Ziemskinso, zarzue”'-- im rozmaite 
„szabrownicze”. Gdzie prawda leży, 
Saal kola trudno 

„ynlks- 
chowskich“ na całym Ślesku. Że jednak 
i wzajemne wsadzanie się do kry- 

minału nie wplywaja r 


wiz 
nie trzeba wtale dowodzić. 


1 


czyny 


jak 


zarośli 


tych 
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powagę 


sw 


ary 


pa j 


Więcej taktu, więcej taktu.. to nikomu jè 
szcze nie zaszkod7 


w tych górąch zachodniego Beskidu, Wacła: | 


szą skalę było nader mało, a jeśli znalazł się | 


OBWIESZCZENIE 


z dnia 10 października 1945 r. zmianie 

obywatelstwa polskiego na radzieckie osób 

narodowości rosyjskiej, ukraińskiej, białorus- 
kiej, rusińskiej i litewskiej. 


о 


Na podstawie umowy z dnia 6 lipca 1945 
roku między Tymczasowym Rządem Jednoś- 
ci Narodowej  Rzeczypospołitej Polskiej i 
Rządem Zwiazku Socjalistycznych Republik 
Radzieckich obywatele polscy narodowości ro- 
syjskiej, ukraińskiej, białoruskiej, rusińskiej 
i litewskiej mają prawo zmiany obywatel- 
stwa polskiego na radzieckie i przesiedlenia 
się do ZSRR. Umowa nie dotyczy tej ludnoś- 
ci rosyjskiej, ukrąińs białoruskiej, rusiń 
skiej i litewskiej z t w województw bia- 
łostockiego, lubelskiego i rzeszowskiego, któ- 
ra stosownie do umów, 
września 1944 roku mię om Ukraiń- 
skiej, Bisłoruskiej i Lite ej R. R. 1 
Polskim Komitetem Wyzwolenia Narodowego, 


pośrednic- 


1 
I 


KU 


сї 


ci 


|ewakuowana bedzie do ZSRR za 
twem pełnómigc! 


ków tych Pepubli 
cych siedzibę: Republiki Ukraińskiej 
Lublinie, Białoruskiej — w Białymstoku i 
Litewskiej — w Sejnach. 


Stosownie do postanowień umowy z dnia 
б Преса 1945 r. podaje do wiadomości co na- 
stępuje: 
na terenie 
naro dow 
białoruskiej, rusiń 
RE pragnący nabyć obywa 
kie i przesiedlić się d®ZSRR, i 
podania w tej sprawie do wła Staro- 
stwa Grodzkiego w terminie do dnia 1 listo- 

pada 1945 т, 


Zamieszkali 
jatele polsey 


ńskiej, 


1) 


"a 
ości 


sciwego 


Osobom, zmieniajacym obywatelstwo ł 
edlajacym się pr: muje prawo 
brania ze sobą swych rod iny mo- 
ga być zaliczeni żona (175 п 
ka, ojciec, wychowankowie, 
krewni niezależnie od ich 


| 


prowadza wspólne gos 


| "ją przesi 


я... żę > 
iedlenia się; 


г 8) koszt pań- 


stwa; 


Przesiedlenie odbywa. si 


© 


БИ ГАЛЫ 


4) osobom przesiedlajacym się pi 
prao ze nia z ba należzcega do hich 
mionia nie Drzew соса. 9-4 tan na ro- 
dzinę dla ludności wiejskiej i 1 tony dla lud- 


[ności miejskiej. Osobom zawodów specjalnych 
jak rzemieślnikom, lekarzom, artystom, ucza 


nym itp. przysługuje prawo wywozw przed- 
|miotów niezbędnych dla ich pracy zawódo- 
wej; 


5) osoby  przesiedlajace się mają prawo 
wziąć ze soba do 1.000 rubli w gotów któ- 
| ra otrzymają w wyznaczonych punktach dro- 
| ga zamiany waluty polskiej na radziecką; 

6) kwoty pieniężne, przewyższające 1.000 
złotych, będą deponowane w hankaen za po- 
kwitowaniem i zostaną zwrócone ich właści- 
cielom po przybyciu do ZSRR; 


ca, 


тта 


rze 


Т) obywatele polscy, którzy uzyskają zgo- 
| Че na zmianę obywatelstwa będą zawiadomie- 
|ni o terminie i trybie wyjazdu do ZSRR. 


Prezydent Miasta 
(©) К. MIJAL, 


m 


ET ич Z TZ POWT a 


„W dniach 12—14 października br. od- 
będzie się w Warszawie ZJAZD SAMORZĄ- 
DOWO - ADMINISTRACYJNY PPS. 
Zjazd ten zgromadzi wszystkich członków 
PPS reprezentujących Partię w samorządzie 
i administracji państwowej. y 


ulicach i bezludnych dziedzińcach. Przed sa- 
mym wejściem siedziął, dziś już bezpański 
pies i podniósiszy w górę wierny łeb, wył nie- 
таз skargą w dalekie niebo. 

W klatce schodowej pustka. Na drzwiach 


or 


wone, we wrogim języku obwieszczenia, że się 
dokonała przemoc. 


Tak.. To tu... 71 numer. 
| Pociągnęła za klamkę, Cisza, Nikt nie od- 


powiada. Zaczęła mocno walić pięściami. Nikt 
się nie odzywa. 

— Janko!.. Otwórz!.. Błagam cię... 

Tylko wiatr szumi i słychać wycie psa. 

Tak. Nie ma ich. Wystarczyło kilka godzin 
i straciła na zawsze swoich jedynych serde- 
cznych przyjaciół, Gdzie 
dzieci? Co się z wami dzieje? 

Zsuneła się we wnęce drzwi na kolana, rę- 
|ce załamała i szloch pełen bólu straszliwą 
skargą krzywdy ріућаї z głębi jej duszy przed 
tron Tego, który miarą cząsu odmierza krzyw 


2 


nego za utratę swego pana, 
x 
+k 
Pani Genia, wsunięta w kącik tramwaju, 


јеспа:а а niem 


z jedna. Ciężka mysl kamie 
į troski osiadła jej na duszy i jak nierozw*ąza 


уут = сї” = —зчыш-ъдә= шм АГЬ АСАБ С O EJ EO EO шд 


tabliczki mówią, że tam ktoś mieszkał i czer-| 


jesteście kochane | 


dę i sprawiedliwość. 
A pies cicho skomalał i żalił się do Niezna- | 
| 


na męcząca zagadką uparcie powracała, 

W jedną noc wyludniła się i zamarła cała 
dzielnica kolonii Montwiłła Mireckiego. Nie 
mogła się z tym pogodzić. Przeżywała najwię- 
kszą tragedię. 

Jakim prawem, w imię czyjego dobra, od 
rywa się tysiące ludzi od ziemi ojczystej, od 
chat, od gniazd rodzinnych w ciągu całych 
pokoleń zamieszkałych; od kości praojców na 
|miejskich cmentarzach złożonych; od miedz 
zielonymi wstęgami ginących w złocistych i 
wonnych, chlebem pachnących zbóż; od ga- 
jów kobiereami cudnych wrzosów usłanych; 
od piasków złocistych сһоїпа i jałowcem za- 
rosłych. 

Jakim prawem odrywa się człowieka wro- 
słego korzeniami w” swoją ziemię i wypędza 
w obcą stronę, na inne pola, na inną dolę i 
niewolę. Komu to potrzebne? Dla czyjego 
szezęścia? W imię jakich hasel? 

Na Placu Wolności, spędzeni przez nowo- 


о 


|czesnego faraona niewolnicy żydowscy, roz- 
|bijali młotami cokół pomnika Kościuszki. Na 
przystanku wsiadł jakiś robotnik i iziony 


instynktem prostego człowieka rozpoczął z pa- 
nią Genią rozmowę o wypadku w nocy, jaki 
wsi зї całym miastem. 


| — Na Łąkówa, pain kochana, wywieźli i 
„tąm wyrzucili do fabryki jak bydło. дел. 


Str. 8 


TYGODNIK DEMOKRATYCZNY 


Nr 18 
p ZA RZE AG йге ть MERA 


KONKURS NA STANOWISKO KIEROW- 


KOMUNIKAT 
Ubez zpieczalnia Społ aczna w Łodzi po- NIKA ZAKŁADU RENTGENOWSKIEGO 
daja do wiadomości ubezpieczo 
nych, 'ża Pogotowia Ubez pisczalnia Społeczna w Łodzi ogła- 
czalni tchomione sza konkurs na stanowiska kierownika za- 
wiz: . |kładu Rentgenowskiego oraz dwóch reni- 
OW d gołowia mieści sią w gmachu |genologów. 
Буғо udniowec czni- | 
бте a? Gie pzy ul Leczni-| Oq kandydatów wymagana jesi grun. |: 
Posatowie jest czynne przez całą dobę, GADA ĄCE rentgenodiagnostyki i 
w dni powszednie, jako też w niedzielę SORO, 
i święta, 44 | Warunki pracy i wynagrodzenie do o- 
Pogotowie mocy zasadniczo; mówienia. 
zgłoszonym do j - 221. W АІ 
słonkóm ich. ródzin, Ж Podania wraz z odpisami zaświadczeń 
przypadkach pilnych, niecierpiących zwła składać do Ubezpieczalni Społecz- 
ki, za wyjątkiem CO ulicznych, Łodzi ul, Wólozańska 225, do dnia 
które załatwią Pogotowia Miejskis, ul 1945 г, 
Gdańska Nr 83 tel. Nr 104-44, 
Ubezpieczalnia Społeczna Ubezpisozalnia Społeczna 
w Łodzi w Łodzi 
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ZAKLADY PRZEMYSŁOWE 


nod Zerza”em Państwowym 


ST. WEIG 


SPÓŁKA KKCYJNA 


Łódź, ulicu Senaiorsku Hr. 7/3 


DZIAŁ CENTR. OGRZEWANIA 
Kotły typu Strebel'a i mieszkaniowe 
„Eswu” i „Camera*. Grzejniki, 

DZIAŁ OBLEWNICZY 
Gniotowniki, formierki, kopulaki, sita, 
piaskownice, elewalory. 

DZIAŁ CHEMICZNY 


Autoklawy, prasy filtracyjne, ugniałarki, 
przetłoczki, doubelfony, misy z żeliwa 
kwaso-, ługo- lub ogniosdpornego. 


DZIAŁ ODLEWÓW 
Piece сугкшасујпе, wale  cegielnicze, 
ruszty, części pieców Hoffmanna, słupy 
budowlane, wszelkie odlewy do 10.000 kę 


TURBINOWY 
syst. Francisa, wyciągi 
stławideł, kraty przepływowe. 


DZIAŁ MŁYNARSKI 
Wszelkie maszyny młyńskie, kompletne 
urządzenia młynów, walce młyńskie, 
koła zębałę, tarcze do śrulowników, 
artykuły młynarskie, ryflowanie walców, 
gaza jedwabna. 
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Turbiny do 


DZIAŁ PRALNICZY 
Pralnice, wirówki maszyny йо prasowania, 
suszarnie, urządzenia pomocnicze do pralni. 
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PIERWSZY ROZKŁAD JAZDY 


kolei, lotniczy, autobusowy, tramwai K. E. Ё. 1 Kolei Dojazdowych 
E У. Е. K. D. 
Obowiązujący od 25 września 1945 roku. 
Do nabycia w Polskim Biurze Podróży „Orbis“ 
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Dembiński Jan 
Łódź, iotrkowska 160, róg Głównej 
POLECA 
Duży wybór instrameniów muzycznych.  Pażefony, Plyty, Radia 
Harmonie. Struny, Igły, Sprężyny. 
Warsztat tepęracyjny na miejscu 
Kupno ZEŃ YZ) Sprzedał 


Z TEATRU W. P. 
Już tylko ostatni tydzień! 


ŻYDOWSKIE STRONNICTWO 
DEMOKRATYCZNE 
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Po wielu latach przymusowego milczenia Teatr gra codziennie (w niedzielę dwa 
w okresie najazdu niemieckiego wznowiło |przedstawienia pp, i wieczór) komedie „Lek= 
swą. działalność. komisii siostra" { со W тё? żyserii 

Wypróbowane w walce z reake ją za cza- iskiego. Obsada: Górecka, Górska, 


sów sanacyjnych Polski, wryło się w pamięć | Łuczycka, _ Bogucki, Grolieki. Daczyński, 
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к i Dz sd dni następny: h (w niedzielę i świę: 
Katastrofalna sytuacja w gospodarce leśnej | tą dwa przedstawienia рр. i wieczór). — 


w Polsce przyjmuje wysoce niepokojące roz- 
miary. Niszczenie na wiełką skalę drzewosta- 


Gościnne występy Mieczysławy Ćwiklińskiej, 
Jadwigi: Beronówny, Wiktora Biegańskiego, 


nu przez rabunek oraz brak rąk do przepro- |"Fadeusza We sołowś sk: w świetnie granej 
|wadzania niezbędnych prac ochronnych w 1а- | sztyce Zapolskiej „5 Ф 
sach, to groźne niebezpieczeństwo zniszczenia 

i strat, które naprawić będzie niełatwo. "LATO W NOHAUT* 


jako najbliższą 


ącz 


Niskie płace wyznaczane za pracę robotni-| Teatr WP przygotowuje 


ków zatrudnionych dorywczo w lasach, powo- premierę „Lato w Nohant* Jarosława Iwasz= 
dują zupełny brak chętnych do tej pracy, co kiewicza. Jeden najpiękniejszych utworów 
szczególnie fatalnie odbija się w wypadkach |współczesnej polskiej literatury WE WRZ 
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kówny; 


Ryb- 


ukaże się w re erii Leonmi Jablon 
oprawie dekoracyjnej i kostiumowej 
kowskiego Jana, oraz w obsadzie; 


klęsk żywiołowych. Np. lipcowa burza w jed- 
nym tylko nadleśnictwie zwaliła 10 tys. pni, 
które niensunięte naskutek braku robotników 


— stały się rozsadnikiem robactwa i zarazy,| 1) Billing Halina, 2) Czengery Halina. 
niosącej poważne niebezpieczeństwo dla całe-| 5) Horecka Irena. 4) Mrozowska Zofia, 


5) Łabuńska Elzbieta, 6) Życzkowska Ma- 
ма, 7) Borowsłi Henryk. 8) Bugajski Sta- 
nisław. 9) Dewoyno Władysław. 10) Łapie” 

Andrzej, 11) Mickiewicz Mikołaj. 12) 


go drzewostanu. Następnie — dewastacja la- 
sów przez rabunek, niszczący wsze ką plano- 
wość w gospodarce leśnej, staje się również 
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wsi drzewem w sposób zorganizowany i eelo- |]4) Rakowiecki Jerzy, 15) Świderski Jan. 


zdecydowania i rozwiązania spzawy od- 
budowy wsi oraz ochrony lasów. 
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WYGNANIA 
Wszystkie te poważne postulaty czekają na 

urzeczy pozytywne, zgodne z na-| 

szym interesem społecznym i państwowym. 
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